
Lwów 10. Października 1885 r. Nr. 19. Bok VII. „UrzędnP — X V I.  „Prawn.“

w połą­
czeniu 

z l e m
W ychodzi

10. i 25. k a ż d e  g o  m i e s i ą c a .
Pren nmer&ta

m ie js c o w a  i z a m ie js c o w a  
w y n o s i  :

roczn ie . . .  o zł. — ct.
półroczn ie . . 2 „ 50 „
k w a rta ln ie  . . . 1 „ 25 „
m iesięczn ie . . . — ,  45  ,
N um ery p oszczególne  

p o ...............................  25
Reklamacje nie opieczętowane wolne eą 

od opłaty pocztowej.

DWUTYGODNIK
Redakcja  

i a d m i n i s t r a c j a
w e  L w ow ie

ulica Teatralna liczba U

O g ł o s z e n i a
jednorazowe przyjmują się za opła­
tą ó centów, kilkorazowe za opłatą 

5 centów, od wiersza drobnym 
drukiem.

T r e ś ć  : Zaproszenie do prenum eraty na IY. kvv. — Przegląd miesięczny (Rady państwa otwarcie. — Sprawy urzędnicze w Radzie p. — Przedłożenia 
W ydziału krajowego dla Sejmu przygotowane). — Opodatkowanie płac urzędników (C. d ). — Sądownictwo. Praktyka sądowa (Księga orzeczeń 
najw. Tryb. sąd. [N. 110] — Repertorjum orzeczeń najw. Tryb. sąd. [N. 120]. — Zasady orzeczeń najw. Tryb. sąd. [54 — 01]). — Administracja. 
(Główne urzędy podatkowe. [Odpowiedź], — Praktyka adm inistr. [Orzeczenia ministerialne. — Stosunki prawne urzędników państwowych. 0. d.]). — 
Sprawy kolejowe. (Bilety powrotne ze stanowiska teorji prawa). — Wiadomości potoczne. (Nowa kopalnia złota. — Roślina magnetyczna), — W ia­
domości urzędowe. (Przeniesienia. — Opróżnione posady. — Wyszczególnienia). Ogłoszenia prywatne.

^ _____  O d c i n e k :  O zdarzeniach wpadkowych podczas rozprawy głównej. N apisał Dr. E . R e b e n ,  adwokat w W iedniu.______ ______

Zaproszenie do pren u m era ty  
n a  IV. kw arta ł.

Z  dzisiejszym numerem zaczynamy 
W . kwartał bieżącego rocznika wyda­
wnictwa. R o s im y  o wczesne odnoicienie 
prenumeraty niemniej o nadesłanie wy­
kazanych zaległości.

PRZEGLĄD MIESIĘCZNY.

Lwów p Października / 8 8 j  r.
(Rady państwa otwarcie. — Sprawy urzędnicze w 
Radzie p. — Przedłożenia Wydziału krajowego dla 

Sejmu przygotowane).

Dnia 22. z. m. zeszła się nowo wy­
brana R ad a  państw a na przedw stępne 
posiedzenie, a po zagajeniu je j dnia 
26 z. m. mową od T ronu, odbyła 
pierwsze swe posiedzenie dnia 28 z. m. 
Z otwarciem jej na nowe sześciolecie 
Wyłaniają s'’e znów obok innych kwe- 
styj ustawodawczych owe liczne kwe- 
stje  stanu urzędniczego dotyczące, 
k tó re w ubiegłem sześcioleciu nie do­
czekały się rozwiązania. Częściowo 
dotknęła  ich już sam a mowa tronowa, 
gdy między przedm iotami przyszłych 
°b rad  R ady  państ. wymienia ustaw o­
dawcze stanowcze urządzenie z a o ­
p a t r z e n i a  w d ó w  i s i e r o t  p o  
O j o b a c h  w o j s k o w y c h .  A  jakkol­
wiek n ie  wspomina ona w prost także 
o wdowach i sierotach po c y w i l ­
n y c h  urzędnikach państwowych, to 
Jednak trudno przypuścić, by uregu­
lowanie tej kwestji w drodze ustaw o­
dawczej na długi czas mogło być 
odroczonem, g dy  nagłość jej, wszech 
stronnie przez interesownych zaznaczo­
na, także przez sam  parlam ent raz już 
uznaną została. W iadomo bowiem, że

komisja budżetow a poprzedniej Izby 
posłów z r. 1884 w sprawozdaniu swem 
o petycji galic. urzędników podatko­
wych*) przez Izbę przyjętem  co do 
tego  ustępu petycji zaznaczyła, iż *w o- 
bec w zmagających się od wielu la t 
ciągle tak  znacznie wymogów etatu  
pensyjnego kw estja ta  raz już będzie 
m usiała być rozpoznaną*.

Miejmy tedy  nadzieję, iż rząd przed­
łoży od siebie niebawem projekt do u- 
staw y i tę  kw estję regu lu jącej,jak teżnie 
wątpimy, że poruszoną ona zostanie 
niebawem pryw atnym i wnioskami lub 
interpelacj imi posłów, do czego zresztą 
w krótce nadarzy się sposobność, gdy, 
jak  się dowiadujemy, wiedeńskie og. 
Stowarzyszenie urzędników wnieść za­
mierza petycję do R ady państwa, 
w której wznowi swą już w petycji 
do poprzedniej R ady p. złożoną prośbę 
o jak  najspieszniejsze ustawodawcze 
urządzenie tej piekącej kwestji.

N atom iast już pierwsze posiedze­
nia wykazują poruszenie innych kw e- 
styj stanu urzędniczego dotyczących.

I  tak  posłowie Dr. W e i t l o f  i Dr.  
J a ą u e s  z towarzyszami wnieśli inter­
pelację do rządu zmierzającą do wnie­
sienia projektu do ustawy, mocą któ- 
rejby tym  kategorjom  urzędników, 
którzy cięższe czynności m ają do peł­
nienia, powodujące prędsze zużycią 
sił fizycznych i niebezpieczeństwo dla 
zdrowia i życia, iak u r z ę d n i k o m  
p o l i c y j n y m ,  k o l e j o w y m ,  p o ­
c z t o w y m  i t e l e g r a f u ,  t u d z i e ż  
g ó r n i c z y m ,  zapewniono pobieranie 
całej em erytury  w wysokośoi pełnej 
płacy w czasie czynnej służby po­

*) Zób. w num. 9. i 10, «Urz. i pr,« 2 r. 1884.

bieranej, już z u k o ń c z e n i e m  35. 
r o k u  s ł u ż b y .

Posłowie br. S c h a r s c h m i d ,  Dr. 
P r  o m b  e r  i inni uczynili wniosek, w 
którym  dom agają się ustanowienia ko ­
misji dla przedłożenia kom pletnej p r a g ­
m a t y k i  s ł u ż b o w e j  urzędników pań­
stwowych i przedkładają  p ro jek t do 
ustaw y o d y s c y p l i n a r n e m  p o s t ę ­
p o w a n i u  z n i e s ę d z i o  w s k : mi  u- 
r z ę d n i k a m i  i s ł u g a m i  p a ń s t w o ­
wy mi ,  niemniej drugi projekt do usta­
wy o dyscyplinarnem postępowaniu z 
urzędnikam ' i sługam i niesędziowskimi, 
ustanowionymi p r z y  z w y c z a j n y c h  
s ą d a c h ,  t u d z i e ż  p r z y  t r y b u n a l e  
p a ń s t w a  i t r y b u n a l e  a d m i n i -  
s t r a c y j  n y  m.

Posłowie Dr. J a ą u e s  i tow. zaś 
przedłożyli p ro jek t do ustaw y o z a ­
b e z p i e c z e n i u  i e g z e k u c j i  n a  
p o b o r y  o s ó b  w p r y  w a t n e j  s ł u ż ­
b i e  z o s t a j ą c y c h ,  t u d j z i e ż  n a  p o ­
b o r y ,  p e n s j e ,  d a t k i  n a  u t r z y  m a ­
ni e i w y c h o w a n i e ,  u d z i e l a n e  
p r z e z  i n s . t y t u c j e ,  t o w a r z y s t w a  
i s t ow a r  zy  s z  e ni a s w o i m  c z ł o n ­
k o m  i ich* r o d z i n o m .

Jest to , jak  widzimy, ja k  na po 
czątek spo~a wiązanka kroków, wszel­
kiego uznania godnych i ubolewać 
tylko należy, że tak  tym i jak  też in­
nymi wnioskami natury  ekonomicznej 
nie może się poszczycić prawica Izby 
i zasługa w Lym względzie wyłącznie 
do lewicy należy. A  jednak  są to 
wszystko kw estje wielkiej doniosłości, 
których poruszenie pobudzić musi roz­
ległe w arstw y wyborców w nich żywo 
interesowanych do żywej wdzięczności 
dla tych, którzy się niemi zajmują. —
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—  Z powodu zbliżającego się ter­
minu zwołania S e j m u  przygotowuje 
W ydział krajow y na tegoroczną sesję 
szereg przedłożeń i wniosków. —  Mia­
nowicie przygotowuje W ydział kra­
jo w y projekt u s ta  w y  bu d o w n i c z e j 
d la  m i a s t e c z e k  i g m i n  w i e j ­
s k ic h . Po wydaniu osobnych ustaw 
budowniczych dla Lwowa, K rakow a 
oraz 28 znaczniejszych miast kraju, 
będzie to ostatni krok w reformie sto - 
sunków budowniczych. —  Projekt usta­
w y o u r e g u l o w a n i u  s t o s u n k ó w  
s ł u ż b o w y c h  będzie wznowiony na 
najbliższej sesji z pewnemi zmianami.—  
W  sprawie sejmowej petycji R epre­
zentacji miasta L w o w a  względem u - 
zupełnienia postanowienia §. 39. s t a ­
t u t u  dla m. Lwowa oznaczeniem ter­
minu, w którym wnosić należy zażale­
nia przeciw rozporządzeniom Prezydjum 
M agistratu i innych organów miejskich, 
która to kwestja wywołaną została 
zasadniczem orzeczeniem T ryb . admin. 
z dn 23. paźdz. 1884 roku 1. 2239 **), 
W ydział krajowy wniesie do Sejmu 
nowelę do §. 39. tej treści, że zażale­
nia te wnoszone być mają za pośre­
dnictwem M agistratu w nieprzekraczal 
nym terminie dni 14 od dnia doręcze­
nia rozporządzenia. —- Podobnież w 
sprawie uzupełnienia postanowienia §. 
37. u s t a w y  g m i n n e j  oznaczeniem 
ostatecznego terminu do wnoszenia za­
żaleń do R ady gminnej przeciw roz­
porządzeniom Zwierzchności gminnej, 
W ydział krajow y zaproponuje następu­
jącą nowelę : > Rada gminna rozstrzyga 
zażalenia przeciw rozporządzeniom 
Zwierzchności gminnej w sprawach w ła­
snego zakresu działania. Zażalenie ma 
być wniesione w ciągu 14-dniowego 
nieprzekraczalnego terminu od dnia 
ogłoszenia lub doręczenia rozporzą-

**■) Zob. w num. 22. str. 2 11 . „Urz. i  P ra w n i 
z r. 1884.

0  zdarzeniach wpadkowych podczas 
rozprawy głównej.

Napisał Dr. E. Reben, adwokat w Wiedniu.

fcojaźliwa troskliwość o utrzymanie 
porządku podczas rozprawy głównej 
najwybitniejszy znalazła wyraz w prze­
pisie §. 278 p. k. Oprócz władzy dyscy­
plinarnej tak hojnie udzielonej przewo 
dniczącemu rozprawie, mocą której na­
łożyć może kary dyscyplinarne na osoby 
począwszy od oskarżonego aż do obrońcy, 
ustawa we wspomnionym §ie udziela 
sądowi mocy natychmiastowego osądze­
nia i ukarania czynu karygodnego

dzenia, do Zwierzchności gm innej, 
która je  przedłoży Radzie gminnej. 
W  jakich przypadkach takie zażalenia 
polityczna W ładza powiatowa rozstrzy­
ga, stanowi §. 106.

S e j m  zebrać się ma jak  zape­
wniają, w drugiej połowie listopada 
r.b. i obradować do końca stycz. 1886 r.

Opodatkowanie płac Urzędników.
(Ciąg dalszy.)

Powiększenie tego niewątpliwie bardzo 
uciążliwego potrójnego ciężaru jeszcze 
c z w a r t y m ,  podatkami odp łać, nie da 
się tedy ze stanowiska sprawiedliwej 
polityki podatkowej pogodzić już z głó­
wną zasadą państwa na prawie oparte­
go, ową, równości wszystkich obywateli 
państwa w obec prawa. Jednakże są 
jeszcze i inne nie mniej ważne okoli­
czności, które odnoszą się więcej do 
dziedziny ekononri politycznej, lecz 
właśnie z'powodu tej podmiotowej cechy 
nadzwyczaj wielkiej są wagi, a w obec 
których istnienie podatków od płac jako 
polityką państwową wcale nie wskazane 
się przedstawia

Nauka wskazuje, że urząd państwo­
wy obok swej wysokiej futikcji mającej 
sobie wprost lub pośrednio poruczonem 
sprawowanie czynności rządowych, także 
ekonomiczne podaje znaczenie, w tern 
tkwiące, iz dla tych którzy się mu po­
święcają stanowić ma trwałe ź r ó d ł o  
u t r z y m a n i a ,  jednakże, jak  się tc 
samo przez się rozumie, dopiero p o 
zupełnem dopełnieniu i wykazaniu owych 
gwafancyj uzdolnienia, jakich się rząd 
dla nadania pierwszej posady domaga 
W ślad za tern jest też nauka zniewoloną 
zwrócić swą uwagę na kwestję k o s z t ó w,  
dochodzić, jakich wydatków pozyskanie 
tych ■ gwarancyj wymaga, badać, ażali 
wydatki te bodaj w przybliżeniu będą

w obec sądu popełnionego. Ustawa n a­
sza odstąpiła w tej mierze od postępo­
wania karnego niemieckiego, z którego, 
jak wiadomo, tak obficie czerpała. Usta­
wa niemiecka przepisuje: „że jeżeli
przestępstwo popełnione zostało podczas 
rozprawy głównej, natenczas sąd ma 
sprawdzić istotę czynu w protokole 
w tym celu spisanym i takowy przesłać 
właściwej władzy. W  przypadkach od­
powiednich należy także zarządzić uwię­
zienie sprawcy". — Natomiast Sianowi 
§. 278 p. k. austr., że w takich przy­
padkach sąd zgromadzony może sprawę 
natychmiast osądzić. Warunek, że spra­
wca na gorącym uczynku ujęty być 
musi, zawsze dopisze, jak to z natury 
rzeczy wypływa, bo skoro przestępstwo

powrócone pożytkami w swoim czasie 
pobrać się mającymi, ponieważ w takim 
tylko razie poświęcenie się temu zawo­
dowi okazałoby się ze stanowiska g o ­
s p o d a r c z e g o  wskazanem. W yłania 
się tedy tutaj, zupełnie tak samo jak  
u innych gałęzi zarobkowania, kwestja 
wysokości kapitału przemysłowego, jaki 
urzędnik in spe wyłożył na siebie, aby 
wkroczyć na ten tor, a z którego w płacy 
swej odpowiednią pobierać ma rentę. 
K apitał ten powstaje z następujących czę­
ści składowych: a) Z wydatków na n a u ­
k o w e  w y k s z t a ł c e n i e ,  łącznie z kosz­
tami utrzymania przez czas przyswi.jania 
go sobie; — b) z ogólnej wartości owych 
z d o l n o ś c i  u m y s ł o w y c h ,  których 
natura kandydatowi na urzędnika uży­
czyła, a które także w analogicznych 
gałęziach zarobkowania dałyby się zużyt­
kować i spieniężyć; — c) z wysokości 
ofiary, jaką urzędnik państwowy zrze­
czeniem się p o b o c z n y c h  z a t r u d n i e ń  
i innych o b f i t y c h  w p o ż y t k i  ź r ó ­
d e ł  d o c h o d u  dla państwa ponosi i po­
nosić musi, o ile takowe według swej 
istoty nie dadzą się pogodzić z piasto­
waniem urzędu państwowego; — a osta­
tecznie jeszcze także d) z wielkości 
ofiary z i n d y w i d u a l n e j  n i e z a w i ­
s ł o ś c i ,  którą ponosi się dla państwa 
wprawdzie nie bezwarunkowo i całko­
wicie (gdyż na wewnątrz, duchowo, 
pozostaje ona przez całe życie), jednakże 
na zewnątrz o tyle, o ile to jest wy- 
maganem przez utworzony stosunkiem 
służbowym stosunek wyższości i poa- 
rzędnośui, tudzież przez związanie przy- 
jętemi godzinami urzędowemi itp.

Te różnorodne wydatki i ofiary są 
już jako m a t e r j a l n e  nadzwyczaj cięż­
kie i tylko w przybliżeniu dadzą się 
obliczyć, jako ofiary zaś i n t e l e k t u ­
a l n e  trudno je ocenić jakąkolwiek odpo­
wiednią miarą wartości, zwłaszcza, że 
dla każdej jednostki prawie zupełnie

podczas rozprawy głównej w izbie po­
siedzeń popełnione zostało, a sprawcę 
sądzić się ma, to rozumie się samo przez 
się, że się takowego na gorącym uczynku 
zdybać musiało. Surowość takiego sądu 
doraźnego obostrza nadto dalszy przepis, 
że środki prawne przeciw takiemu wy­
rokowi nie mają skutku zawieszającego.

Postanowienie §. 278. p. k. jest za­
bytkiem przestarzałej teorji odstrasza­
nia, z którą u nas rozstać się trudno. 
Trudno dociec innej przyczyny, dlaczego 
sprawca popełniwszy przestępstwo w izbie 
posiedzeń natychmiast bez dalszego 
dochodzenia, bez wniesienia oskarżenia 
osądzonym być ma, dalej, dlaczego wy­
rok taki, jak w postępowaniu doraźnem 
natychmiast nabywa prawomocności, a



odmienne podstawy rachunku przyj ąćby 
należało. Widocznie przeto całkiem spra­
wiedliwe ocenienie tego w powyższy 
sposób wybadać się mającego „kapitału 
przemysłowego44 u kandydata na urząd 
państwowy nie da się przeprowadzić. 
Z t e g o  do ekonomicznej strony zawodu 
odnoszącego się powodu niewątpliwie 
prawdziwą przedstawia się zasada, wy­
powiedziana z chlubną prostotą w ba­
warskiej głównej pragmatyce krajowej 
2 1. stycznia 1805 r. tym niewątpliwie 
najznakomitszym wzorze wszystkich pra­
gmatyk służbowych: że „Państwo po 
dejmuje się w obec tego, i ż  ś r ó d  
n a j l e p s z y c h  n a w e t  w a r u n k ó w  
p ł a c e ,  b ą d ź  co b ą d ź ,  n i e o d z o ­
wn i e .  n ied  o s t a t e c  z n e m i  pozo  
s t a j ą . ,  przez system pensyjny dla po­
zostałych wdów i sierót... utworzyć s u r  o- 
g a t ,  troskom rodzinnym urzędnika pań 
stwowego jak też siłom państwa odpowie 
dni“.... — Jeżeli zaś tak się rzecz ma, -  a 
światłość mężów stanu, którzy są twórcami 
tej pragmatyki, poręcza nam dostatecz­
nie, że każde jej twierdzenie dobrze 
obmyślili, za nim ją  do sankcji monar­
szej przedłożyli, —  naówczas wcale już 
wprost jest wykluczonem wszelkie 
Uszczuplenie tej jaż przez się niedosta­
tecznej płacy przez jej podatkiem od 
płac opodatkowanie. — B. Z .
  (Dok. nast )

S Ą D O W N I C T W O  

P rak ty k a  salow a.

K s ię g a  o r z e c z e ń  
Najwyższego Trybunału sądowego.

Nr. 116.*)

1. Okoliczność, że przemysłowość jaka  
Je$t radykowaną, sama przez się nie może

*) N. 115 zob. w N. 17. str. 167 „Urz. i Praw u .11 
2 r. 1884.

środek prawny lubo dopuszczalny nie 
ma skutku zawieszającego. —  Jeżeli 
ustawa przypuszcza, że, przestępstwo 
w izbie posiedzeń podczas rozprawy 
głównej popełnione nie potrzebuje prze­
ciw sprawcy na gorącym uczynku uję­
temu dalszego dochodzenia i wyjaśnienia, 
te zauważyć należy, że właśnie czyny 
tekie są często wypływem chwilowego 
uniesienia lub obałamuconego stanu 
ducha i umysłu, który zrazu niespo- 
strzeżony dłuższego wymaga czasu celem 
zbadania i ocenienia takowego.

Przez ustanowienie tego §u ustawa 
popadła w niekonsekwentność rażącą. 
Podczas gdy bowiem przestępstwa 
w izbie posiedzeń sądu o r z e k a j ą c e g o  
podczas rozprawy popełnione pod da-

spowodować, l y  p rzy  rozdzieleniu ceny kupna  
nieruchomości egzekucyjnie sprzedanej, na któ­
rej istnieje przem ysł radykowany, podatkowi 
zarobkowemu i  dochodowemu, względnie zale­
głościom tych podatków z ostatnich lat trzech, 
przyznać zastawne prawo pierwszeństwa na 
cenie kupna przed wierzycielami hipotecznymi.

2. Natomiast, gdy przem ysł jaki, czy to 
radykowany czy też nie radykowany, wykonuje 
się ic realności, która wyłącznie dla prowndzo- 
nia onegożjest przeznaczoną, ku ternu umyślnie 
urządzoną i zaopatrzoną w maszyny i inne 
przybory do tego celu potrzebne — jak to bywa 
p rzy  realnościach młynarskich i podobnych za 
Kiadach fabrycznych  — i gdy potem nastąpi 
egzekucyjna sprzedaż takiej realności z wszellcie- 
m i do niej należącemi maszynami i innemi 
przyborami, w takim wypadku podatek zarob­
kowy i  dochodowy od prowadzenia takiego 
przemysłu uiszczać się mający za podatek mo 
narchiczny na samejże realności ciążący musi 
być uważanym , i ztąd też przy rozdzieleniu 
ceny kupna za taką realność uzyskanej trzech­
letnim zaległościom tych podatków przyznać  
należy na tejże cenie ustawowe zastawne prawo 
pierwszeństwa przed resztą wierzytelności tabu­
larnych na realności ciążących.

S p r a w a :  Odezwą c. k. ministerstwa
sprawiedliwości z 18. października 1884 r. 
1. 13604 otrzym ało prezydjum  c. k. najw. 
T ryb. sąd. udzieloną sobie odezwę c. k. mi­
nisterstw a skarbu, wskazującą, że przy za­
łatwieniu rekursu rewizyjnego w sprawie e 
gzekucyjnej Marji D iirbitz zam. W olf prze­
ciw Leopoldowi Gross o 3oo złr. orzecze­
niem najw yższosądow em  z 3 . stycznia 1884 
r. 1. 14990 całkiem zaprzeczono pytanie, 
czy przy rozdzieleniu ceny kupna realności 
m łynarskiej zaległości podatku zarobkow ego 
i dochodowego, k tóre od sprzedanej realno­
ści m iały byC uiszczane, jako  podatki rze­
czowe mają być traktow ane, podczas gdy 
wręcz przeciwne zapatryw anie wyrzeczono 
w orzeczeniu najw yższosądow em  z 9 . maja 
1882 r. 1 5040 w sprawie kasy oszczędno­
ści w St. Pólten przeciw Józefowi Farkas o 
4780 złr. : w orzeczeniu plenarnem  ' najw. 
T ryb . sąd. z 13. grudnia 1870 r. 1. 13836; 
— jak  też, że w kwesftji tej judykatura s ą ­
dów od dłuższego czasu jest chwiejną i że ztąd 
w ynikają szkody tak  dla administracji sk a r­
bowej jak  też dla w ykonyw ania sprawiedli­
wości, k tó rym  w ten tylko sposób koniec 
może być położonym , gdy najw. T ryb . sąd.

nymi warunkami natychmiast osądzone 
być mogą, to przestępstwa popełnione 
w sali posiedzeń sądu p r z y  s i ę g ł y c h  
natychmiastowemu osądzeniu mojem zda­
niem uledz nie mogą. —  Wprawdzie 
stanowi §. 311 p. k. ogółowo, że do 
rozprawy głównej przed sądem przy­
sięgłych stósować należy przepisy za­
warte w XVIII. rozdziale, jednak wła­
śnie z osnowy §. 278 wynika że ta ­
kowy przed sądem przysięgłych odno- 
wiednio zastosować się nie da. Ten §. 
rozróżnia między przestępstwami nale­
żącemi do orzectwa trybunału I. instan­
cji a przestępstwami należącemi do 
orzectwa sądu przysięgłych. Pierwsze 
mogą być przedmiotem natychmiastowego 
osądzenia, drugie zaś odsyła ustawa do
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oporną kw estję ustaw ow ego praw a zastaw u 
i prawa pierw szeństw a podatków  i innych 
opłat publicznych podda orzeczeniu plenar­
nemu, iżby w ynik or.egoz pizez wpisanie 
do księgi orzeczeń praktyce służył z? ska- 
zów kę.

C. k. min. spraw, uczyniło przytem  
uwagę, że niekorzyści, jakie skonstatow ana 
chwiejność pi aktyki sądowej nie tylko dla 
w ykonyw ania sprawiedliwości lecz także 
dla kredytu rzeczow ego z konieczności za 
sobą pociągać musi, w teraźniejszy cn sto­
sunkach na inne, drodze a w szczególności 
w drodze ustawodawczej nie dadzą się snadnie 
powstrzym ać, że takow e jednak  są znaczne 
a zaradzenie im pożądane i że byłoby 
przeto do życzenia uzupełnić najw yższo- 
sądową księgę orzeczeń przez wpisanie 
w niej ow ych zdań praw nych, jakie najw. 
T ryb . sąd. w obec różnicy zdań k tó ra  się 
od czasu owej poprzedniej, uchwały znów  
ujawniła, jak o  stanowcze wypowiedzieć uzna 
za stosowne.

Prezydjum  najw. Tiyb. sąd. zarządziło 
przeto po myśli instrukcji dia prowadzenia 
księgi i repertorjum  orzeczeń wydanej, najw. 
postanow ieniem  z 7 . sierpnia 1872 zatw ier­
dzonej ponow ne wzięcie poruszonej kwestji 
w senacie najpełniejszym pod obrady,

W glądnięcie w akta registratury najw. 
T ryb sąd. w ykazuje, że dopiero od r. 1858 
zdarzyły się wypadki, w k tó rych  domagano 
się rzeczowej odpowiedzialności za podatek 
zarobkow y i dochodow y z realności, w k tó ­
rej przem ysł jest w ykonyw anym  i że odtąd 
rzeczywiście zachodzi wspomniana sprze­
czność w najw yższosądow ych orzeczeniach.

C. k. ra jw . T ryb . sąd. w ydał sprzeczne 
orzeczenia tak  pod względem kwestji, czy 
przy rozdzieleniu ceny kupna egzekucyjnie 
przedanej realności m łynarskiej trzyletnie 
zaległości podatków  zarobkow ych i docho­
dowych od niej przypadających uw ażane być 
mają jako  podatki rzeczowe z praw em  
pierwszeństwa przed wierzytelnościami tabu- 
larnemi. jak  też pod względem dalszej kw e­
stji, czy podatkow i zarobkow em u od rady- 
kow anych przem ysłowosci przypadającem u, 
jako podatkow i rzeczowem u ustawowe p ra ­
wo pierwszeństwa przysłużą.

Za z a p r z e c z e n i e m  pierw szego z po­
wyższych pytań przyto zono, że przepis 
d e k r . ndw. z 16 . września 1825 r. N. 2132

sędziego śledczego. — Jeżeli więc czyn 
karygodny popełniony został w izbie 
posiedzeń przed trybunałem orzekającym, 
postępowanie dotyczące niewątpliwie zo­
stało określone w §. 278. p. k. Jeśli 
zaś przestępstwo popełnione zostało pod­
czas rozprawy głównej przed sądem 
przysięgłych, natenczas do takowego, 
czy ono należy do orzectwa trybunału 
I. instancj., czy też sądu przysięgłych, 
przepis tegoż §u zastosować się nie da. 
W  przypadkach bowiem pierwszego ro­
dzaju trybunał nie jest właściwy do 
osądzenia sprawy, ponieważ tenże składa 
się tylko z trzech sędziów. Nie można 
więc uzupełnić go jeszcze jednym sędzią 
i przerywając rozprawę główną osądzić 
zdarzenia wpadkowe, gdyż ustawa wy-



Zb. pr. s.: iż trzyletnie zaległości podatkow e 
także po za konkursem  ustaw ow em  p ra ­
wem zastawu, w § . 450 . kod. cyw. i §■ 16 . 
ust. konk. w ypowiedzianem , na realności 
z którejby te podatki m iały być uiszczone 
są zabezpieczone, i o ich uiszczeniu także 
przy  przedaży egzekucyjnej pam iętać nale­
ży, —  tylko do takich podatków  m onar- 
chicznych się odnosi, k tóre  z s a m e j  n i e ­
r u c h o m o ś c i  m ają być uiszczone; — że 
tak  sam o ust. konk . z 2 5 . grudnia 1868 r. 
w  § . 3 l .  jako  wierzytelności, k tó rym  o d ­
rębne zaspokojenie z nieruchomości p rzy ­
służą, ty lko  podatki z dodatkam i od  n i e ­
r u c h o m o ś c i  p r z y p a d a j ą c e  oznacza, 
a w § . 4 1 . jako  pretensje, k tóre z m ajątku 
kopalnianego odrębnie mają być zaspokojo­
ne, jedynie opłaty o d  k o p a l n i  samej 
skarbow i pań. uiścić się m ające wymienia, 
w innych zaś w ypadkach według § . 43. 
w konkursie podatki do i .  klasy pospolitych 
wierzyć ieli n a leżą ; —  że natom iast przy 
realności m łynarskiej podatek zarobkow y 
i dochodow y uiszczać należy me od nieru- 
ruchom ości, lecz od przem ysłu m łynarskiego 
prow adzonego w nieruchom ości a względnie 
w budynku do tego umyślnie urządzonym , 
i że do tego zawsze ty lko ten jest obow ią­
zanym , k to  m lynarstw o czy to jako  w ła­
ściciel czy też  jako  dzierżaw ca faktycznie 
w ykonuje, a w razie niew ykonyw ania mły- 
narstw a w realności m łynarskiej nie może 
być  m ow a o spłacaniu podatku zarobkow ego 
lub docnodow ego od dochodu nie istniejące­
go ; — że przeto podatek  zarób, i dochod- 
od przem ysłu  m łynarskiego i od dochodu 
zeń zawsze są podatkam i osobistymi, do 
k tó rych  stosuje się postanowienie § . 43. 
ustępu 4 . ust. konk ,, przyczem  okoliczność, 
iż przem ysł jest w ykonyw anym  w młynie, 
zatem  w budynku do w ykonyw ania tego 
przem ysłu umyślnie urządzonym , podatkow i 
ztąd  uiszczać się mającemu nie nadaje cha­
rak te ru  podatku rzeczowego, tak  samo, jak 
gdy rozchodzi się o inny przem ysł, którego 
prow adzenie umyślnie do tego urządzonych 
lokalności wym aga, zw łaszcza, że każdy 
przem ysł wym aga lokalu w k tó rym  jest 
w ykonyw anym . (C. d. n.)

raźnie mówi o „sądzie zgrom adzonym“ 
tj. o sędziach, w obecności których czyn 
karygodny popełniony został, co się po­
wiedzieć nie da w przypadku, jeśliby 
czwarty sędz ia po popełnieniu prze­
stępstwa dopiero powołanym został. *) 

Niemniej przyjąć można, że czyn 
w sali rozpraw podczas posiedzenia 
sądu przysięgłych popełniony może być 
przedmiotem osądzenia tegoż sądu, a 
zatem przedmiotem pytania sędziom 
przysięgłym stawić się mającego. Temu 
zapatrywaniu stoją liczne przepisy pro­
cedury karnój na przeszkodzie, jak: prze­
pis §. 91. p. k., wedle którego śledz­
two wstępne przeprowadzone być musi,

') Por. oraecz. kas. z d. 6. marca 1882. r.

R e p e r t o r j u m  o r z e c z e ń  
Najwyższego Trybuna łu sądowego

N. 120 *).

W  spraw ie egzekucyjnej A. przeciw B.
0 ściągnienie sum y 767 złr. 70  c. a. w. 
pierwszy sędzia na wezwanie sądu polubo­
wnego wiedeńskiej giełdy zDOżowej i mącz- 
nej zarządził w ykonanie egzekucji przez 
tenże sąci sam na podstawie swego w yroku 
polubownego dozwolonej i przyjął do swej 
wiadomości odnośny pro tokó ł zajęcia i 
ocenienia. Na zażalenie nieważności i re- 
kurs B. sąd wyższy zarządzenia pierwszego 
sędziego co do przeprow adzenia egzekucji 
mobilarnej uznał za nieważne i orzekł, że 
pro tokół zajęcia i ocenienia nie ma ao 
sądu być p rzy ję tym ; pom inąwszy bowiem, 
że nie jest w ykazanem  iż strony poddały 
się sądowi polubown. rzeczonej giełdy, za­
rządzone przez Igo sędziego w ykonanie egze­
kucji już dla tego w ustawie nie jest uza 
sadnione, że według §. 365 gal- pr. c. sąd 
polubowny nigdy wdawać się nie może w 
dozwolenie egzekucji, a to  postanowienie 
ustaw ow e nie jest zniesione ustawą giełdową 
z 18 . kw ietnia 1875 r. N. 67 Dz. pr. p., 
ponieważ według §1 6 . tej ust. giełdy mają 
w praw dzie praw o ustanowienia sądu polu­
bownego do rozstrzygania sporów w ynikłych 
z czynności giełdowych i stanowienia w sta­
tutach bliższych norm  o wykonaniu orze­
czeń polubownych, norm y te jednak  według 
dalszego w yraźnego postanowienia do istnie­
jących ustaw stosować się muszą, zkąd tedy 
§ . 55  statutów  wiedeńskiej giełdy zbożowej
1 mącznej wobec powołanego postanowienia 
galic. proc. cyw. iutaj nie obowiązuje.

Od tej decyzji wyższego sądu A. wniósł 
rekurs rew izyjny, do którego się przychy­
lając, ck. Pajw. T ry b . sąd. ową część za- 
okarzonej decyzji, k tó rą  zniesiono zarządze­
nie Igo sędziego, uchylił jako  nieważną, a 
dalszą j i j  część w ten sposób zmienił, że 
przyw rócił rezolucję pierwszego sędziego. 
Orzeczenie najw. T ryb. polega na następu­
jących p o w o d a c h :

Sąd polubowny wiedeńskiej giełdy zbo­
żowej i mącznej jest według §. 55**) swych
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*) N. 119 zób. p. w N. 6. str. 43 z r. b.
*'*) Zachodzi tu oczywista myłka. Nie §. 55- 

lecz §. 75 statutu wied. giełdy zawiera podane

gdy się rozchodzi o zbrodnię, której 
osądzenie należy do sądu przysięgłych; 
następnie przepis §. 302. p. k. stano­
wiący, że ławę przysięgłych dla k a ż d e j  
r o z p r a w y  w s z c z e g ó l n o ś c i  obsa­
dzić należy. Grdyby ustawa chciała zda­
rzenia wpadkowe przed sądem przy­
sięgłych zaszłe natychmiastowemu pod­
dać osądzeniu, byłaby umieściła w roz­
dziale XLX. przepis odpowiedni §. 278.— 
Ze przestępstwa należące do orzectwa 
sądu przysięgłych a popełnione w izbie 
posiedzeń natychmiastowemu osądzeniu 
uledz nie mogą, o tern §. 278 p. k. 
wyraźnie stanowi nie czyniąc różnicy, 
czy owe zajścia karygodne miały miejsce 
przed sądem orzekającym czy przed są­
dem przysięgłych. Widzimy w ięc, żeprze-

na podstawie ustaw y z 1 . kwietnia a8/5  r. 
N. 77  dz. pr. p. przez rząd zatw ierdzonych 
statutów  up raw nionym , sam załatw ić poda­
nie egzekucyjne, doń przeciw zw lekającem u 
z zapłatą dłużnikow i wniesione i względem 
w ykonania dozw olonej.egzekucji odnieść się 
do właściwego sądu dłużnika. Nie można 
przeto identyfikować go z innym i sądami 
polubownym i, k tó rym  uprawnienie to nie 
przysługuje, a z tąd też do w yroków  prze­
zeń w ydanych nie ma zastosow ania ogólna 
norm a § . 365 gal. pr. c. według której wy­
konania w yroku  polubownego domagać się 
należy u sędziego zw yczajnego. W  niniej­
szym  zaś w ypadku tern mniej to ma miejsce 
ile że rozchodzi się o w yrok  polubowny 
wydany w obrębie w k tó rym  powsz. proc. 
sądowa obowiązuje, co do którego według 
lesolucji z 3 l .  paźdz. 1785  r. N. 489 Zb. 
pr. s. dozwolenie egzekucji przez sam sąd 
polub, nie jest wykluczone, zaś kom pentencja 
dozwalającego sądu polub, według ustaw  
miejsca, gdzie sąd polub, ma urzędow ą swą 
siedzibę, winna być ocenioną.

Z tąd w ynika, że sąd do przeprow a­
dzenia egzekucji rekw irow auy, stosow nie 
do przepisu § . to  norm y juryści, bez kwe- 
stji zadosyć uczynić winien wezwaniu, o ile 
to według przepisów  ustawowych da się 
wykonać. W szelka w tym  względzie wątpli­
wość odpaść musi, gdy się zw aży, że według. 
§ . 6 powołanej u wstępu ustaw y państw ow ej 
odw ołania się od w yroków  sądów polub, 
statutem  giełdy ustanowionych nie są dopu­
szczalne, że natom iast ty lko zastrzeżoną jest 
skarga o nieważność, u sądu zw yczajnego 
w nieodraczalnym  terminie dni ośmiu wnieść 
się mająca, i że nawet taka skarga nie w strzy­
muje egzekucji zaskarżonego w yroku polu­
bownego. W idocznie tedy nastawanie na 
kom petencję sądu polub, lub na praw ność 
wydanego przezeń w yroku nastąpić może li 
tylko w postępow aniu kon tradyktory jnem  
skargą o nieważność w drożonein, ponieważ 
ustawa stw orzyć chciała szybką i nie po­
w strzym aną egzekucję, sprzeciwiałoby się to  
przeto tej jej dążności, gdyby chciano czynić 
wykonanie w yroku polub, zależnem od wa­
runku, że egzekw ujący poprzód w ykazać musi 
kom petencję sądu polub, i praw ność w yroku

powyżej postanowienia o egzekucji wyioków sądu 
polub. §. 55. mówi o czasie trwania funkcyj sądu 
polubownego. Red.

stępstwa popełnione przed sądem przy­
sięgłych, otoczonym różnemi formalno­
ściami, strzeżonym tak troskliwie przed 
wszelkimi wpływami zewnętrznymi, przy­
kładowi odstraszającemu natychmiasto­
wego osądzenia podpaść nie mogą, co 
przy przestępstwach w izbie posiedzeń 
sądu orzekającego popełnionych miejsce 
mieć może i co oczywistą niekon- 
sekwentność w ustawie zdradzia

Również rażącą niekonsekwentność 
zdradza przepis §. 279 p. k. stanowiący, 
że, jeżeli oskarżony dopuścił się prze­
stępstwa podczas rozprawy głównej, 
wówczas przepisy §. 263 p. k. mają 
zupełne zastósowanie.

Oskarżony zatem popełniwszy pod­
czas rozprawy czyn karygodny należą-
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przezeń  w y d an eg o ; przezto bowiem po­
padłoby się w tę anomalję, że podałoby się 
dłużnikowi w zwłoce pozostającem u możność, 
uczynienia egzekucję onegoż poboczną drogą, 
przez obejście, iluzoryczną, chociażby nawet 
w yrok  polub, w skutek zaniechanej skargi o 
nieważność stał się niev,zruszalnym.

Zw ażyw szy tedy, że postępowanie sę­
dziego przez sąd. polub, w iedeńskiej giełdy 
zboż. i mącznej o wykonanie dozwolonej eg­
zekucji zaw ezw anego, jak  też samo w ykona 
nie egzekucji, w ustaw ie jest uzasadnione 
i że według tego co powyżej przytoczono 
pow ody z k tó rych  sąd wyższy przychyla­
jąc się do zażalenia egzekuta zarządzenie 
w ykonania zniósł jako  nieważne i odm ówił 
przyjęcia aktu  egzekucji do wiadomości 
sądu, jako  całkiem bezpodstawne się przed­
stawiają, — należało przychylić się do 
rekursu  rewizyjnego egzekucję popierającego.

Zarazem uchwalono wpisać do R e  p e r -  
t o r j u m  o r z e c z e ń  następujące zdanie 
prawne :

W ykonaniu egzekucji, na którą giełdowy 
sąd polubowny w obrąbie obowiązywania p o ­
wszechnej procedury sądowej na podstawie 
ustawy z dn. 1. kwietnia 1875 r. N . 67. D z 
p r. p. urządzony stosownie do statutu zezwolił, 
§. 365. galic. proc cyw. nie stoi na prze­
szkodzie.

Posiedzenie z dnia 10. marca 1885 r. 
1. 2526 Senat VI.

Zasady orzeczeń najw- Trybunału sąd.

(Ciąg dalszy z num. 17. z dn. 10. września 
r. b.)

54. [Do §. 44. post. sumar.j. W  postępowaniu 
snmarycznem dopuszczalną jest zmiana roty 
Przysięgi, cLoeiażby już prawomocnym wyro 
kiem ustanowionej, jeżeli tylko zmiana zgadza 
się z ak tam i; odmówienie takiego sprostowania 
sprzeciwiałoby się duchowi postępowania sumar. 
i §. 21. post. cyw. —  (Orz. n. Tr. s. z 6. 
maja 1885 r. 1. 5240. —  Jur. Ztg. N. 19. z 
r. 1885).

55. [Do §. 51. post. sum.]. Postanowienie o 
niedopuszczalności nadw. rekursu rewizyjnego 
w postęp, sum. ważnem jest także dla następne­
go postępowania egzekucyjnego, jednakże li 
tylko w obec stron spór wiodących, nie zaś 
także w obec trzecich osób. — (Orz. n. Tr.

cy wprawdzie do orzectwa trybunału I. in­
stancji, ale podpadający pod ustawę karną 
surowszą od tej, która ma być stósowaną od 
przestępstwa w akcie oskarżenia przywie­
dzionego, może sprzeciwić się temu, by 
czyn nowo pepełniony natychmiast osą­
dzonym został, podczas gdy widz, świa­
dek lub rzeczoznawca za przestępstwo 
przed sądem popełnione i bez zezwo­
lenia natychmiast osądzonym być może.

Że świadek podejrzany o fałszywe 
świadectwo podczas rozprawy głównej 
przed sądem orzekającym natychmiast 
osądzonym być może i że przepis §. 277. 
p. k. nie sto; temu na przeszkodzie, 
orzekł sąd kasacyjny w rozstrzygnie- 
niach z d. 2 1 . grud. 1882 i 6 marca 
1882. — Słusznie atoli W u r th  już do

s. z 22. kwiet. 1885 r. 1. 4694. — Ju r. BI. 
W. 27. z 1885).

56. [Do §. 1 . rzp. min. z 18 lipca 1859 r. 
N. 130 Dz. pr. p.]. Na skargę cssjonarjusza 
z powodu długu udowodnionego dokumentem le­
galizowanym i tabularnym, należy wydać nakaz 
zapłaty, chociażby uwiadomienia dłużnika nie 
wykazano takiegoż rodzaju dokumentami, po­
nieważ w myśl §§. 1394 i 1395 kod. cyw. 
do przeniesienia praw na przelewobiercę wcale 
nie jest wymaganem uwiadomienie dłużnika, 
które zresztą także doręczeniem nakazu za­
płaty może być uskutecznione. — (Orz n. Tr. 
s. z 9. kwietnia 1885 r. 1. 4110. — Jur. BI. 
N. 23 z. r. 1885)

57. [Do §. 2. ces. rzp. z 16. listop. 1858 r. 
N. 213 Dz. pr. p.] Wypowiedzenie wtenczas 
także jest dopuszczalne, gdy właścicielowi 
przysłużą prawo, domagania się rozwiązania 
kontraktu najmu. Albowiem upływ czasu najmu 
i cel zapobieżenia milczącemu przedłużeniu 
najmu n ie 'je s t według pow. ustawy wyłącznym 
powodem wypowiedzenia, gdyż §. 2. tamże 
uznaje, wypowiedzenie wtenczas także do- 
puszczalnem, gdy rozchodzi się o rozwiązanie 
kontraktu —  W danym wypadku najęto mie­
szkanie wraz z kuchnią pod pewnymi ograni­
czającymi warunkami, a według listownego o- 
świadczenia najmobiercy właścicielowi służyło 
prawo czternastodniowego wypowiedzenia naj­
mu, gdyby najinobierca w mieszkaniu napoje 
spirytusowe szynkował i zimne potrawy po­
dawał. A gdy świadkowie stwierdzili, że naj- 
mobierca to czynił, przeto właścicielowi słu­
żyło prrwo wypowiedzenia. — (Orz n. Tr. s. 
2 1 . stycz. 1885 r. 1. 528. — Prz. s. i a. N. 
25 z r. 1885)

58. [Do §§. 1. i 2. postęp, prowisor.]. J a k ­
kolwiek oświetlenie miasta do zakresu działa- 
uia gminy należy (§ 27. lit. c. gal.c, ust. gm.), 
to jednak nie jest wyłączoną droga sporu pro- 
wizorjalnegn z powodu wystawienia kandelabru 
gazowego, który umieszczono na gruncie pry­
watnym bez powzięcia w tym względzie przez
gminę, w wykonaniu jej agend policyjnych,
uchwały. (Orz. n. Tr. s. z 16. grud. 1884 r.
1. 12973. — Ger. H. N. 26 z r. 1885).

59. [ _ ]  Do skargi prowizorj.dnej kowala
gminnego przeciw dzierżawcy gruntu gminnego, 
przez pierwszego aotąd bezpłatnie używanego, 
który jednak gmina z polecenia Wydziału kraj. 
wydzierżawiła, należy się przychylić, ponieważ 
dowiedzionem jest ostatnie faktyczne posiada­
nie przez pierwszego, a naruszenie onegoż przez 
drugiego. Zarzut niewłaściwości sądu nie ma

prawa przewodniczącemu nadanego, mo­
cą którego tenże świadka podejrzanego 
o fałszywe świadectwo podczas rozprawy 
głównej uwięzić i przed sędziego śled­
czego stawić może, zauważa- „Przewo­
dniczący w takich przypadkach ze szcze­
gólną ostrożnością postąpić powinien, gdyż, 
nietylko, że taki krok przedsięwzięty na 
jawnem posiedzeniu z wielką dla ho­
noru świadka ujmą jest połączony, ale 
także wielki wpł) w wywiera na roz- 
strzygnienie nad oskarżeniem samem 
zwłaszcza zaś na sędziów przysięgłych."

Niemniój trafne są pod tym wzglę­
dem motywy do postępowania karnego 
saskiego zawierające następujące uwagi: 
„Słusznie zauważano, że natychmiasto­
we uwięzienie świadka podejrzanego

miejsca, ponieważ rozchodzi się li tylko o spór 
między osobami prywatnemi o naruszenie po­
siadania.— (Orz n. Tr. s. z 21. stycz. 1882 r. J, 
477. — Pravnik cz. .s tr. 452 r. 1885),

60. [Do §. 16. post. prow.]. Przeciw orze­
czeniom wydanym na doniesienie o naruszeniu 
zakazu tymczasowego dopuszczalny jest rekuis 
odrębny, gdyż rozchodzi się tutaj o przeamiot 
co do swej istoty inny niż ów właściwej skargi 
prowizorjalnej. Odnośną rozprawę zupełnie od­
rębnie prowadzoną i zakończoną sąd. powiat, 
rozstrzygnął orzeczeniem, przeciw któremu tedy 
środek prawny rekursu po myśli §. 16. post. 
prow. oczywiście jest dopuszczamy. — (Orz. 
n. Tr. s. z 17. marca 1885 r. 1. 1882. —
P rz. s. i a. N. 30 z r. 1885).

61 [Do §. 18. post. sum.]. Egzekucyji orze­
czenia prowiz. nie można dozwolić na rzecz 
prawnabywcy powodu A., gdyż postęp, prow. 
zmierza li tylko do czasowego ut-zymania 
ostatniego.faktycznego stanu posiadania (§. 15. 
post. prow.). Posiadanie zaś, jako stan faktycz­
ny, a nie jako prawo uważane, nic może być 
przedmiotem ustępstwa. Musiano przeto odrzu­
cić żądanie egzekucji, zwłaszcza, gdy wyrok 
nie wypowiada, że grunt ma być pozwane­
mu B. odebranym i powodowi A. oddanym. — 
(Orz. n. Tr. s. 8. stycz. 1885 r. 1. 14850. 
— Prz. s. i a. N. 23 z r. 1885).

A D M I N I S T R A C J A .

Główne urzędy podatkowe.
(  Odpowiedź.)

Wyczytawszy w 18tym numerze 
Urzędnika i Prawnika korespondencję 
pod napisem: „Główne urzędy podatko­
we,<£ nie mogę przytoczone tam wywo­
dy, pozostawić bez odpowiedzi — a to 
dlatego, że takowe oparte są przeważnie 
na błędnych podstawach.

Szanowny autor powołanej korespon­
dencji wykazuje, że utworzeniem posad 
nadpoborców i nadkontrolorów podatko­
wych, zamierzano wprawdzie poprawić 
stosunki awansu urzędników podatko­
wych, a względnie zasłużonym urzędni­
kom otworzyć widoki na lepszą emery-

przed zakończeniem rozprawy nie jest 
odpowiedniem. Przewodniczący uprzedza 
w ten sposób samoistne zdanie sądu, 
a nie ma gwarancji, że przewodniczący 
sam nie znajduje się w błędzie i że 
zeznanie świadka odpowiednio ocenia. 
Też same zachodzą wątpliwości tam, 
gdzie sędziowie uczeni do sądzenia są 
powołani, a przewodniczący ich zdanie 
o wiarygodności świadka w tej mierze 
uprzedzićby chciał."

Jeśli więc okoliczności tak ważne 
przeciw §owi 277. p. k. przemawiają, 
cóż dopiero mówić o postanowieniu §. 
278 p. k. poddającem sprawcę pod nie­
odwołalny sąd, którego wyrok staje się 
natychmiast wykonalnym.
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tarę; —® że atoli cel ten jest chybiony, 
a  to z powodów: =■

że starsi urzędnicy, na których ko­
lej -do awansu pizychodzi. nie kompe- 
tują o posadę nadpoborcy podatkowego 
dlatego że:

albo są już w podeszłym wieku i 
dlatego nie czują się być na siłach po­
dołać wymogom służbowym większego 
urzędu podatkowego,

albo dla materjalnych swych spraw, 
względnie dla wydatków spowodowanych 
przeniesieniem na własny koszt do miej­
scowości gdzie jest główny urząd po­
datkowy — wolą raczej zrzec się awansu, 
by pozostać na miejscu, unikając tych 
kosztów.

Wskutek tego, mają posady VIII. 
rangi dostawać się urzędnikom młodszym 
w latach i służbie — prawa zaś star­
szych urzędników do awansu, z powyżej 
przytoczonych powodów pi zostają nie 
uwzględnione.

Aby tedy powyższe niesłuszności u- 
chyiić, proponuje szanowny autor z u- 
wagi że podział czynności poszczegól­
nych urzędów jest nierówny i często 
jeder. uiząd mniejszy więcej pracą obar­
czony niż urząd większy, aby zuieść 
nazwę ,,główne urzędy podatkowe44 a 
natomiast V III. rangę przyznawać bez 
względu na siedzibę urzędową tym po 
borcom pod , którzy według swej dotych­
czasowej służby i zasługi najwięcej do 
tego są uprawnieni.

Szanowny autor powołanej kore­
spondencji daruje — ale podniesione 
okoliczności nie zupełnie zgadzają się 
z faktycznym stanem rzeczy, a tem sa­
mem i ubliżają poniekąd tym zasłużo­
nym urzędnikom podatkowym, którzy 
obecnie zajmują 'posady aadpoborców 
podatkowych.

Ze posady nadpoborców, dostawały 
sie dotychczas najstarszym urzędnikom 
podatkowym IX  klasy rangi (poborcom 
lub nadkontrolorom) o tem nie ma co 
wiele rozpisywać się. Niech tylko sza­
nowny autor weźmie statut urzędników 
podatkowych do ręki, a przekona się, 
że VIII. klasę rangi otrzymywali n a j ­
s t a r s i  u r z ę d n i c y  IX. klasy rangi z 
pominięciem, rozumie się, nie tych, któr 
rzy nie czuli się na siłach kierować 
większym urzędem lub niechcieli prze­
nosić się do innej miejscowości, lecz 
takich urzędników, którzy albo posiada­
li złą kwalifikację lub byli dyscyplinar­
nie karani. Ze tak jest —  powołuję 
się na wszystkich nadpoborców podat­
kowych, i upraszam by mi w okazali, 
— ilu starszych —  ale rozumie się, 
a w a n s u  g o d n y c h  —  kolegów w 
promocji przeskoczyli?

Ale prawda, jest jeden wypadek —

z roku 1830 (bo umyślnie, według mo- 
ch zapisków, jako również interesowa­
ny, śledziłem awans nadpoborców od 
roku 1874)—  gdzie w samej rzeczy je ­
den nadpoborca pominął w awansie kil­
ku kolegów godnych promocji, lecz jest 
to, o ile mnie wiadomo, wypadek je ­
dyny tylko —  spowodowany tak silną 
protekcją — iż jej nikt nie zdołał się 
oprzeć.

Przypuszczenia tedy, jakoby z wy­
kazanych powodów urzędnicy IX. rangi 
nie chcieli kompetować o wyższą po­
sadę, są mylne, a to raz dla tego, 
że poborca każdy umiejąc kierować 
małym urzędem, czuje się na siłach 
kierować i większym urzędem już choćby 
dla tego, że otrzymuje ku temu odpo­
wiedni persona! — a powtóre, zysku­
jąc w awansie na płacy, dodatku akty- 
walnym, widokach na pięciolecie, na lep­
szą emeryturę i na godności, zyskując nad 
to i tę ważną okoliczność, że dostaje 
się do większego miasta gdzie istnieją 
szkoły i t. d. — każdy urzędnik (nawet 
szanowny autor i ja  z nim) poniesie 
koszta przesiedlenia.

W ślad za tem nie zgadzam się 
wcale z wnioskiem, aby bez względu 
na miejscowość — awansować poborców 
do VIII. klasy rangi, a to znowu z na­
stępujących powodów słuszności.

Jak wiadomo mamy w Galicji do­
t y c h c z a s  p r o w i z o r y c z n i e  usta­
nowionych według powiatów polity­
cznych 74 urzędów podatkowych, z któ­
rych 11 urzędów podatkowych nosi 
miano „głównych urzędów podatkowych'4 
a na ich czele stoi nadpoborca VIII. 
klasy rangi. Urzędy te mają większe 
agendy od innych urzędów podatko­
wych, a nadto poruczono im takie tak­
że czynności, których nie mają mniej­
sze urzędy podatkowe.

Nie będę wywodził szczogółowo czyn­
ności owych urzędów — stwierdzam 
tylko, że prace głównych urzędów po­
datkowych są o wiele większe niż u- 
rzędów zwykłych, a tem samem odpo­
wiedzialność przełożonego urzędu - jest 
stosunkowo większą.

Wszak nie ulega wątpliwości, że u- 
rząd podatkowy w Krakowie, Tarno­
wie, Przemyślu, Kołomyj; itd. — ma o 
wiele więcej agend i więcej prac niż 
urząd podatkowyw Staremmieście, Nisku, 
Turce, Żywcu itd

Chcąc uczynić zadość projektowi 
szanownego autora mogłoby się wy­
darzyć, że przełożeni urzędu w Nis­
ku, Turce, Staremmieście itd. byliby w
VIII. klasie rangi —  a przełożeni np 
w Krakowie, Tarnowie, Kołomyji itd. 
w IX. klasie rangi.

Tamci mając m ałą odpowiedzialność

i mniejszą pracę piastowaliby wyższą 
rangę od tych, którzy żyjąc drożej w 
większej miejscowości, mieliby tylko IX . 
rangę, a znacznie więcej pracy i odpo­
wiedzialności.

W  tym wypadku, zasada słusznego 
wynagradzania większej pracy i odpo­
wiedzialności -  o czem tylokrotnie 
Urzędnik i  Prawnik pisywał —  zosta­
łaby zupełnie pominiętą.

Jakkolwiek żaś pomieniona propozy­
cja szanownego korespondenta — mija 
się zupełnie ze słusznością i staje się 
nawet niemożebną, muszę przyznać 
atoli korespondencji tej — d o b r ą  i n ­
t e nc j ę .

Oto, owo z łe , dla którego mało 
poborców uzyskuje V III. kl. rangi, nie 
należy szukać w powyżej poszczególnio- 
nych powodach — ale gdzieindziej — 
o czem w następnej korespondencji 
szczegółowo pomówić sobie zastrzegam.*)

W. D.

P rak tyka  adm inistracyjna. 

Orzeczenia ministerjalne.
Przeciw udzieleniu po myśli §  14 a lin . 6. 

noweli przemysł, z 15. marca 1883 r. dyspen- 
zy od przedłożenia dowodu uzdolnienia do 
prowadzenia przem ysłu rękodzielniczego, stowa­
rzyszeniom przemysłowym nie przysługuje pra- 
ioo rekursu.

Ferdynad  'S., k tó ry  od wielu lat sam o­
istnie trudnił się na wielkie rozm iary ro b o ­
tami dekoracyjnem i i urządzaniem  m ieszkań 
w ytw ornych i z tego pow odu uzyskał k ilka­
naście pisrr pochwalnych, podał o dyspenzę 
od przedłożenia dowodu uzdolnienia do p ro ­
wadzenia przem ysłu tapicerskiego i pozłotni- 
czego, powołując się na to, że już od w ielu 
lat faktycznie robót tego przem ysłu d o sta r­
cza, że uzdolnienie jego jest powszechnie 
znanem i przez powyższe listy pochwalne 
w ykazanem , że kształcił się p raktycznie u 
swego ojca, k tó ry  przez kilkadziesiąt lat ten 
iiteres prow adził i tylko z powodu śm ierci 
jego świadectwa uzdolnienia dostarczyć nie 
może. Na to podanie zażądano ośw iadcze­
nia się stow arzyszenia rzeźbiarzy, pozłotni- 
ków  i ry tow ników , tudzież stow arzyszenia 
tapicerów, k tó re  sprzeciwiały się w ydaniu 
dyspenzy, ponieważ S. przem ysłu owego się 
nie wyuczył, i nie jest zdolny prow adzić go 
sam, lecz utrzym yw ać musi pom ocników . —  
Zapylana zaś gmina doniosła, że S posia­
dając zm ysł artystyczny, od wielu lat przyj­
m ował w ykonanie robót do różnych rze­
miosł należących i okazał jako  deko iatu r 
w ielostronne wiadomość* przem ysłow e.

Namiestnictwo udzieliło mu żądaną dys­
penzę z §. 14 . al. 6 . now. przem ., p o n i e ­
w a ż  S. przem ysłow ość tę przez długi sze­
reg lat ku zupełnem u zadowoleniu kom i­
tentów  samoistnie w ykonyw ał i przezto wy­
kazał, iż posiada potrzebne do tego w iado­
mości. O udzieleniu tej dyspensy zaw iado­
m iono oba stow arzyszenia, k tó re  wniosły 
od tej decyzji rekurs m inisterjalny.

*) Prosimy (Red.).
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T e ich rek u rsy  M inisterstwo spr. wewn. 
o d r z u c i ł o ,  jako  niedopuszczalne, p o ­
n i e w a ż  ustaw a z 15 marca l883  r. N .39. 
dz. pr. p- stow arzyszeniom  przem ysłow ym  
w takich spraw ach nie przyznaje praw a do 
rekursu . Zarazem  wyrzeczono, że zażalenia 
te nie podają także m inisterstwu powodu 
do wydania z mocy urzędu swego jakow e­
go zarządzenia, ponieważ wieloletnie p rak ­
tyczne zatrudnianie się Ferdynanda S. w 
prow adzeniu zamierzonej przem ysłowości 
w edług dochodzenia rzeczywiście jest wyka- 
zanem. — (O rz. min. spr. wewn. z l l .  kwt.
1885 r. 1. 1 9 1 5 )

P rzy przekroczeniach n o m y  o miarach 
i te agach ulegających karze z rozp. m in z  30. 
września 1857 r  N . 198 Dz. pr. p . nie jest 
dopuszczalne zarządzenie konfiskaty.

P izy  przedsięwziętej pi zez naczelniką 
gminy rewizji miar i wag u kupców  i p rze­
m ysłowców zakw estjonow ano w lokalu A bra­
ham a T . pięć wag w r. 1882 cechowanych, 
lecz odtąd pow tórnie nie sprawdzonych, 
i ćwierćlitrową szklankę od piwa, znacznie 
mniejszą od m iary norm alnej, wreszcie 10 
szklanek szynkow rych  bez cechy i ozna 
czenia.

S tarostw o uznało go w innym  przekro  
rżenia norm y o m iarach i wagacn i z art
VI. ustawy z 23. lipca 1871 r. Dz. pr. p. 
N 16 . z r. 1872 skazało go na grzyw nę 5 
złr. na rzecz miejscowego funduszu ubogich, 
a oraz zakw estjonow ane przedm ioty za prze- 
padłe uznało. —  D ruga instancja potw ier­
dziła w całości to orzeczenie.

Na wniesioną przez A br. T . prośbę w 
drodze łaski, o rzek ło  ministerstwo spraw 
Wewnętrznych :

„Do prośby A br. T . w drodze łaski 
Wniesionej o opuszczenie zasądzonej mu 
grzyw nj 5 złr. min. spr. wewn. w porożu 
mieniu z min. handlu nie przychyla się, dla 
braku  powodów na uwzględnienie zasługu­
jących11.

„O ile zaś rów nobrzm iącem i orzecze­
niami obu niższych instancyj także przepa- 
dnięcie zakw estjonow anych wag i szklanek 
w yrzeczono, to tę część orzeczenia znosi 
się z urzędu jako  niepiaw ną, ponieważ prze­
kroczenia przeciw  postanowieniom rozpo­
rządzeń ministr. z 25 . września 1875  r. N- 
129 dz. pr. p. i 28. marca 1881 r. N. 33 
dz. pr. p. popełnione karać należy według 
rozp. min. z 3o września 1857 r. N. 198 
dz. pr. p., to zaś nie zna konfiskaty". — 
(Orz. min. spr. wewn. z 9 . kwietnia 1885
r- 1. 3359).

Po upływie ustawowego terminu do wnie­
sienia rekursu od pewnego orzeczenia, toż staje 
się prawomocnem , chociażby władza, wydając 
urzeczenie, w niem d łuższy  aniżeli ustawowy 
ter'min do rekursu była oznaczyła.*)

Orzeczeniem namiestnictwa odrzucono 
rekurs pewnej właścicielki realności przeciw 
uchwale rady miejskiej, k tórą  nieuwzględniano 
jej zażalenia przeciw udzielonemu jej sąsia­
dowi przyzwoleniu na urządzenie w sąsiednim 
domu zakładu ślusarskiego, a zarazem  w sku­
tek przeoczenia wyznaczono w niem za­
miast 14 dniowego 6 tygodniowy termin co

*) Na orzeczenie to zwracamy szczególną uwagę 
Czytelników, dla zapobieżenia wprowadzaniu s rop 
w błąd przez niewłaściwe oznaczanie terminów ao
rekursu.

rekursu . — Orzeczenie to doręczono reku- 
rującej 24 . czerwca 1884 r. a taż wzniosła 
dnia 4 sierpnia, zatem śród wyznaczonego 
terminu ótygodniow ego rekurs ministerialny.

Ministerstwo spr. wewn. rekurs ten od­
rzuciło jako  spóźniony „ p o n i e w a ż  takow y 
po upływie terminu 14dniowego w §. 34 . 
noweli przem. w yznaczonego, a zatem za 
późno, został wniesionym, w którem  to po­
stanowieniu nic nie może przezto być zmie- 
nionem, że nam iestnictwo w swej decyzji 
samo niewłaściwy term in do rekursu ozna­
czyło." — (Orzecz. minist. spr. wewn. z 26 
stycznia 1885 >'.1 21 165).

S to su n k i p ra w n e  
urzędników państwowych.

Zasady orzeczeń Trybunał? państw a i  Trybunału administracyjnego-

A . Orzeczenia Trybunału państwa.
V II. Pobory e m e ry ta ln e .

(Ciąg dalszy).
56. Podw yższenie poborów przepisem  o 

organizacji s traży  skarbow ej z kw ietn ia  
(2. maja) 1869 r. zaprow adzone tyczy  się 
ty lko  poborów w czynnej służbie, a przeto 
nie można go rozszerzyć na pobory em ery­
talne. — (O rzecz. 18. paźdz. 1881 r. — 
N. 247).

57. W edług obow iązujących dotąd p rze­
pisów pensyjuych najw yższa w ładza  admi 
n is tracy jn a  u rzędn ika  adm istracyjnego 
(nie sądowego) każdego czasu ze względów 
służbowych może spensjonować, asyguując 
mu norm alną em eryturę , jeżeli tenże według 
jej m niem ania nie okazuje się już zdolnym 
do sw ej dotyczasow ej czyńuej służby. — 
(O rz. 19. paźdz 1881 r. —  N- 249).

VIII. Pensje wdowie.
58. Zdolność do em erytury  (pensji), tj. 

praw o wdowy po urzędniku państw ow ym  
do przypadającej dla niej norm ainej pensji 
państw ow ej, odpada w skutek  ta k ic h  p rze ­
winień służbowych urzędnika, k tó re  byłyby 
go p rzyp raw iły  o u tra tę  służby, chociażby 
takow e dopiero po jego śm ierci, jednak  
jeszcze przed  decyzją co do udzielenia jego 
rodzinie pensji, zostały  spraw dzone. — 
(Orz. 13. lipca  1880 r. — Nr. 220).

59. Rzekomej wdowie po urzędniku 
państw ow ym  może po jego śm ierci być 
odmówioną pensja norm alna, póki is tn ie ją  
w ątpliw ości co do praw ności (tj. ważności) 
je j m ałżeństw a. — (Orz. 13. lipca 1881 r. — 
N. 244).
IX. Czasow y stan spoczynku (Kwiescencja)

60. Służba przez kw ieskow anego c.k. 
u rzędn ika  za  dyurnum  li ty lko  w próbnem 
zajęciu pełniona, przy wym ierzeniu em ery­
tu ry  nie może być policzoną, a nie można 
rów nież do nich stosować wyjątkowego 
postanow ienia zaw artego w ustaw ie z 15. 
k w ie tn ia  1873 r .  N. 47 Dz. pr. p, co do 
elewów, asp iran tó w  i prak tykantów . — 
(Orz. 18. s ty czn ia  1881 r. — N. 231).

61. Postanow ienie ustaw y, że urzędni­
kowi (sądowemu) którego czynność z po­
wodu wdrożonego przeciw- niemu postępo­
w ania dyscyplinarnego zaw ieszono (suspen- 
dowano), część jego poborów przez czas 
jego suspensji za trzym aną, w razie uznania 
go niewinnym , dodatkow o w ypłacić należy, 
nie ma zastosow ania do urzędników  kw ie-

skowanych w raz ie  ponownego ich  um ie­
szczenia w czynnej służbie. —  (Orz. 26. 
kw ietn ia  1876 r. — N. 105).

62. (a) U staw a urządzająca  place 
urzędników  z dnia 15. kw ietn ia  1873 r. 
(N. 37 Dz, pr. p.j nie m a zastosow ania do 
kwieskowanych c. k. urzędników  państw o­
wych. — (b) Gdy kwieskow auy c. k. urzędnik  
prosi o przyjęcie go napow rót do c. k. 
służby państwowej w ogóle, i gdy na to  bez 
zastrzeżen ia  ta k ą  przyjm ie posadę służbow ą, 
z k tó rą  połączona je s t  n iższa k lasa  rangi, 
aniżeli owa klasa dyet, k tó ra  mu poprzód 
jako czynnem u c. k. urzędnikow i przysłu ­
giw ała, to ujaw nia on przez to fak tyczne 
zrzeczenie się tejże ostatniej. — (Orzecz. 
z 28. kw ietnia. 26. paźdz. 1876 r., 2 4 , 
25. paźdz. 1877 r , 24. styez., 24. kwietnie 
1878 r. — N. 109.120. 142. 145. 151. 155.)

63. (a) Służba, k tó rą  kw ieskow any c. 
k. urzędnik w czasie  swej kwiescencji, bez 
form alnego ponownego przy jęcia  do służby, 
pomocniczo Iu d  prow izorycznie pełnił, nie 
może jako czas czynnej służby być poli­
czoną — ( d). Przepisów  istn iejących, że 
urzędnicy kwieskowani, jeżeli ich z mocy 
urzędu na innej posadzie służbowej ak ty ­
wowano, zatrzym ują poprzednią sw ą rangę 
służbową, ch a rak te r  służbowy i klasę dyet, 
niemożna do tan ich  stosow ać kw iescentów , 
k tó rzy  sam i proszą o n iższą posadę służbo­
wą, niż ja k ą  poprzód zajmowali. — (Orz. 
z 26. paźdz. 1876 r. — Ń. 120).

64. Gdy c. k. urzędnik kw ieskow any 
lecz w pomocniczej służbie zatrudniony  od 
zajęcia tego uwolnionym zostaje, to w tem 
nie można jeszcze u patryw ać przeniesienia 
go w s ta ły  s tan  spoczynku (stanowczego 
pensjonowania). — (Orz 26. s tycznia  1877 
r. — N. 127).

65. U rzędnicy kw ieskow ani nie m ają  
p raw a  do pob ieran ia  poprzedniej swej płacy 
z czasu swej czynnej służby, p rzez czas, 
w którym  jako  kwiescenci pomocniczo 
w czynnej służbie byli zatrudnieni. — 
(Orz. 12. lipca 1881 r. —  N. 242).

(C. d. n.)

S P R A W Y  K O L E J O W h

Bilety powrotne ze stanowiska teorji prawa.

Dyrekcje niektórych kolei żelaznych wy­
dały niedawno nuwe rozporządzenia, tyczące 
się t. zw. b i l e t ó w  p o w r o t n y c h .  B ilet 
taki składa się, jak  wiadomo, z dwóch połó­
wek. Otóż na mocy ostatniego rozporządzenia 
tylko ta  sama osoba, która wyjechała za pierw­
szą połówką biletu, może korzystać z drugiej 
połówki przy powrocie. Bi,et sprzedany, lub 
odstąpiony innej osobie traci tem samem w ar­
tość. Ponieważ w Niemczech publiczność nie­
chętnie stosowała się.do tych przepisów i zda­
rzały się częste wypadki nadużyć, przeto dy­
rekcje kolei niemieckich wystąpiły już dwu­
krotnie ze skargą sądową przeciw podróżnym. 
Sądy pruskie orzekły, iż oskarżeni dopuścili 
się oszustwa i skazały ich na sześć tygodni 
więzienia. Sąd wyższej instancji zniósł jeduak 
ten wyrok, przychylając się do zdania obrońcy, 
który wychodził z zasady, iż bilet kolejowy 
jest papierem na okaziciela i że nabywca ma 
prawo każdej chwili go odprzedać. Wypadek 
ten zwrócił na siebie uwagę R u d o l f a  I h e -  
r i n g a ,  znanego prawnika niemieckiego, obec­
nie profesora uniwersytetu w Góttingen. W

I
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ostatnim zeszycie perjodycznego wydawnictwa 
„Jahrbucher fiir die Dogmatik des romischen 
und deutschen Rechtes11 zastanawia się Ihering 
między innemi nad znaczeniem biletów kolejo­
wych ze stanowiska teorji prawa. Przyznaje 
on im bez wachania cechę papierów na okazi 
cielą i dowodzi, iż byłoby niedorzecznością, 
gdyby bilet tracił tę cechę w chwili, gdy 
podróżny przybył do miejscowości, z której 
sobie zapewnił powrót. Rozporządzenie dy­
rekcji nie może zmienić charakteru umowy, 
zawartej między koleją a podróżnym. Każdy 
podróżny ma. zdaniem Iheringa. prawo od 
sprzedauia biletu, a nabywca ma równe prawo 
korzystać z biletu powrotnego, jak pierwotny 
jego posiadacz.

WIADOMOŚCI POTOCZNE.
O nowej kopalni złota w azjatyckiej 

Kalifornii, przed kilkoma miesiącami odkrytej 
i zdobytej przez rosyjskich poddanych donosi 
Sybir bliższe szczegóły: „Okolica, gdzie zna 
leziono kopalnię, jest tak zdała od wszelkich 
stosunków ze światem i tak niedostępna, że 
dopiero ostatniemi czasy można było coś sia- 
nowczego o niej się dowiedzieć. Ukształtowała 
się tam regularna rzeczpospolita, gdyż na tym 
odległym punkcie Azji wszelka kontrola ro­
syjskiej zwierzchności ustaje, a Chińczycy, az 
do połowy zeszłej zimy, nie wiedzieli nawet, 
że na ich gruncie kopalnia złota odkrytą zo 
stała. Okolica ta jest obecnie na 22 małe po­
wiaty podzielona, każdy z tych powialów ma 
na czele dwóch wybranych zwierzchników: sę - 
dziego i dozorcę, którzy spory mogące zacho­
dzić pomiędzy poszukiwaczami złota, rozstrzy­
gać i porządku, przez nakładanie małych kar, 
przestrzegać są obowiązani. Kontrolowanie czyn­
ności tych dwóch urzędników należy do „pre- 
zydenta“ . który z pośród robotnikow obranym 
bywa i ma obowiązek z administracją powiatu 
Amurskiego stosunki regulować. Wyrok w 
ważniejszych sprawach wydanym bywa przez 
ogólne zebranie pracowników, którzy wyłączne 
prawo mają z kopalni wydalać, prezydeuta lnb 
jednego z dwóch urzędników z nrzędu złożyć 
i na karę cielesną skazywać.

Dozorca i sędzia pobierają znaczną pensję, 
200 rubli miesięcznie, prezydent zaś 400 rubli. 
Pieniądze zbierają się tam przez wyłączne 
opodatkowanie wszelkich zabaw i pohulanek. 
Liczba tychże miejsc dochodzi do 150, niektóre 
z nich miewają 200 do 400 rs. dochodu dzien­
nie. Każdy zakład taki opłaca 25 rubli mie­
sięcznie, 2 góry.

Zdobyte złoto, a przynajmniej znaczna 
część jego zakupionem bywa przez przebywa­
jącego tam rosyjskiego urzędnika, w stosunku 
3 rubli 40 kop. za zołotuik. Z początku lata, 
urzędnik ten nabył już 66 pudów złota rosyj­
skiej wagi.

W spokoju i w dobrem porozumieniu żyje 
tam, zamknięte w sobie, mieszczańskie towa­
rzystwo na samej rossyjsko chińskiej granicy, 
w krainie która nawet państwu, do którego 
należy, prawie znaną nie jest. Chińczycy je ­
dnakże, pomimo ogromnego oddalenia dowie­
dzieli się, że w kraju, do nich należącym, 
zdobytą została przez cudzoziemców kopalnia 
złota. W połowie zimy, zjawiło się dwóch 
chińskich urzędników z wojskową eskortą. Ofia­
rowano im w prezencie najpierw cztery, potem 
ośm funtów złota ; którego przyjąć nie chcieli; 
z miasteczka Mertschen, wyruszył 10 tysięczny 
korpus wojska, z zamiarem napadnięcia na po­

szukiwaczy złota, skoro tylko ścięcie lodów 
na rzecze Amur, odetnie ich od granicy ehiń 
skiej. W wypadku gdyby się ten zamiar urze­
czywistnił, musiałoby przyjść do rozlewu krwi, 
gdyż poszukiwacze, jako i ci, którzy pierwsi 
odkryli kopalnię, uważają się za właścicieli tej 
krainy, i wszyscy, dobrze uzbrojeni, postano­
wili silny opór stawić Chińczykom.

Roślina magnetyczna Niemieckie
dzienniki opisują piękną roślinę niedawno 
odkrytą, która posiada w najwyższym stopniu 
własności magnetyczne. Nazwano ja  Phylola- 
cea electrica. Przełamawszy tę roślinę w ręku, 
uczuwać się daje wstrząśnienie podobne temu 
jakiegu doznajemy od baterji elektrycznej, od 
dalonej na sześć metrów; namagnesowana igła 
zbliżona do tej gałęzi, porusza się i zawraca 
Siła elektryczności jest różna, stosownie do pory 
dn ia ; o drugiejw południe jest największą, 
na noc się zmniejsza, w czasie zoliżania się 
burzy siła potężuieje, ale podczas deszczu ro­
ślina staje się prawie zwiędłą. Nigdy nie wi­
dać na niej żadnego ptaszka ani muszki; 
grunt na którym rośnie nie ma Żadnych czę­
ści magnetycznych, siła więc elektryczna tej 
rośliny w niej samej tylko spoczywa.

WIADOMOŚCI U H Z p O W I.
(Z urząd. „ G iz , lw .1' pc dzień 5. Października 1885 r.)

Przeniesienia: Julian Breuer ekspedjeut 
poczt, z Bestwiny do Stróżego; Ludmiła Nar- 
towska ekspedjentka poczt, z Bednarowa do 
Sinkowa; ofiicjali poczt : Wacław Strau-
hal z Tarnowa do Lwowa i Jan  Johan z 
Brzeżan do Sanoka, wreszcie Leon Muller asy 
stent urzędów telegraf, z Krakowa do Zło­
czowa.

Opróżnione posady; Kilka posad in ­
spektorów pcdatk. ewentualnie koncepistów skarb 
w zakresie st,alej podatkowości, podania do 
Prezydjuin kraj. Dyrekcyi skarb, we Lwowie, 
do 15. październisa r. b. (215). — Oficjała 
przy sądzie kraj. wyższ. w Krakowie, podania 
do Prezydjum sądu kraj: wyższ. w Krakowie, 
do 23. października r  b. (215). —- Sekretarza 
Wydziału Rady pow. Drokobyekiej, podania 
do Wydziału Rady pow. w Drohobyczu do 31 
października r. b. (216). — Ekspedjenta przy 
urzędzie poczt w Bestwinie powiat Bialski; po­
dania do poczt i telegrafów w Lwowie, do 9. 
października r. b (217). —

Wyszczególnienia: Franciszek Blah, 
kancelista przy sądzie obw. w Przemyślu, z po­
wodu przeniesienia w stan stałego spoczynku, 
tytuł i charakter adjunkta kancelaryjnego.

zn a *
Ś w i e ż o  w y s z e d ł  z p o d  p r a s y

Zeszyt IV.

Zbioru ustaw 1 r o s i .  pastw, i t e j .
J .  A .  H 1 B L A

obejmujący:

Rozporządzenia wyfconawcze do ustawy robotniczej,
tudzież

najnowsze uzupełniania ustawy przemysłowej.
Skład w k sięg am i J. MILIKOWSKIEGO (P . STARZYKA.]

C e n a  3 6  cent.

Wydawnictwo księgarni

GDBYNOffICZA i SCHIIDTA
we L W O W IE :

„D ZIEŁA  ADAM A MICKIEWICZA."
Najtańsze ze wszystkich dotychczasowych 

wydanie stereotypowe 
ułożone w  chronologicznym  porządku w ed łu g wskazo'wek 

J jr o f . D r a  A  M a łe c k ie g o
Cena 4 tomów zbroszur. 4 złr. 60 ct., w oprawie 

w płótno 5. złr., zo złotymi wyciskami 6 złr. 60 et- 
z przesyłką pocztową o 40 ct. więcej.

Należytośe można uiszczać w połowie 2 złr. 
■:>0 ct przy odbiorze tomu Igo i ligo, resztiĄ^przy 
odbiorze tomu Illgo  i IYgo.

Dpróćz powyższego wydania, znajduje się również 
edycja poprzednik w 6eiu tomach za lu  złr. 80 c-t., 
w opia wio w płótno angielskie ze złoponymi wyci­
skami 13 złr. 80 et.

W łaśnie opuściło p^ase w K rakow ie, nakładem 
M. T A F F E T A  (ul. Szpitalna 1. 8.),

dziełko pod tytułem:

U S T A W Y  Z A S A D N I C Z E  
Cesarstwa Aiistrjackiego

wraz z Statutem krajowym i wyborczą ordy­
nacją sejmową król. Galicji, Lodomerji i W. 
Ks. Krakowskiego, z dodaniem przepisów sta­
nowisko prawne Kościoła katolickiego w Austrji 

określających, zebrał i wydał

D r. A lfred  Schlichting.
Cena, 1 sal. SO ct. "w. a.

Dr, Leon G e l le r
wydawca i redaktor czasopisma.

„ Oesterr. C entralblatt f u r  d ie  
ju ris tisch e  P ra x is“,

Obrońca w  spraw ach karnych,
utrzymuje swe bióro w W i e d n ’’u, 

Śródmieście I. Renngasse 13.

O r y g in a ln e

Siup laszyny
d o  s z y c f a

O
CM

na spłatę ratami

G. Neidlinger
Lwów ul. Kopernika 1. 2.

Właściciel, wydawca i odpowiedzialny redaktor: Dr. Ignacy Czemeryński. Z drukarni ,.Gazety Narodowej11.


